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Wartość katolicyzmu niezależnych wyświe­
cona przed sądem w Chfcago.

Naczelnik sekty niezale- 
źnycli polskich odstępców 
spróbował zeszłego tygodnia 
przed sądem w Chicago szczę­
ścia do dalszego prowadzenia, 
profesyi ogłupiania ludu poi 
skiego. Myślał wraz z dorad 
cami swymi, iż na podstawie 
amerykaliskiej wolności wy­
znań /.najdzie w St. Zjedno­
czonych obszerne pole do u- 
rządzania handlu polskimi 
sumieniami i przeliczył się 
haniebnie. Przeciwnie dowie­
dział się, ze sędziowie w St. 
Zjednoczonych znają różnicę 
między wolnością a swawolą; 
między prawem, a bezpra­
wiem; między wyznawcami 
rożnych, a żadnych wyznali

Proces, wytoczony redaklo 
roni Dzienniki Chicagoskiego 
o przestępstwo prasowe, wy­
kazał na światło dzienne, że 
mieniący się katolickim pol­
skim biskupem były ksiądz, 
jest z tegoż kościoła przez 
Papieża wyklętym i nie ma 
z nim nic wspólnego, równie 
jak i trzymające się jego zbo­
rni owieczki.

Wyświeciło się nadto, że 
nietyiko z kościołem katoli 
ckirn nie ma nic wspólnego, ale 
nawet ze żadnem wyznaniem 
chrześciańskiem; źe kościół je ­
go jest odrębny od wszystkich 
wyznań, czyli sektą, którą 
on sam założył i podług swego 
upodobania nazwał; wrszystko 
to wyjaśniło się z przedłożo­
nego przezeń przywileju, czy­
li pozwolenia od stanu Illi­
nois na istnienie pod prawem 
tegoż stauu;

źe zarówno zdradził kościół 
katolicki jak i starokatolików, 
od których otrzymał tytuł bi­
skupa.

Całą inaaką, oślepiającą na- 
iwnych była dotychczas na­
zwa sekty, wymyślona przez 
samego jej twórcę, mianowi­
cie “ Polsko-katolicki kościół.” 
Było zaś celem tej nazwy o- 
tumanić naiwnych, źe łącząc 
się z niin, nie są jeszcze wy?- 
exkomunikowanymi z kościoła 
katolickiego, a tem samem, 
aby myśleli, że łącząc się z nim, 
doznawać będą tych samych 
skutków dla swych dusz, co 
i w kościele katolickim.

Otóż tę maskę zdarł sędzia 
z oblicza prewódyra sekty, 
gdyż tenże musiał się przy­
znać, źe jakkolwiek był nie­
gdyś katolickim księdzem, to

jeduak dziś nie ma nic wspól­
nego z kościołem katolickim.

Skarga opiewała o artykuł 
pod nagłówkiem:

"K ilka słów przestrogi dla 
zbłąkanych braci Polaków, 
zostających w uporze bezbo­
żnej niezależności od Kościo­
ła rzymsko-katolickiego i Sto 
licy Apostolskiej” , który u- 
kazał się w “ Dzieuniku Chi- 
caguskim” w sierpniu /.esMe- 
go roku w trzech numerach 
z podpisem X 0  1 ‘'Biskóp” 
i jego dorad cy oddali sprawę 
pod sąd grand juiy, która 
wniosła kry minalne oskarżenie 
w imieniu “ ludu stanu Illi 
nois” , oczywiście wedle zwy­
kłej procedury,uie słuchając 
obrony? oskarżonych. W  arty­
kule tym inkryminowanym 
był szczególniej ustęp taki: 
“ największym łotrem, najo­
brzydliwszym zdrajcą, obłu­
dnikiem, uwodzicielem i od- 
szczepieńcem jest niezależny, 
samozwańczy?, pseudobiskup 
z Chicago” .

Jakkolwiek sędzia Jos. E. 
Gary, przed którym się i o z - 
prawa toczyła 20 b.m. w po­
wiecie “ Cook” , nie jest sam 
katolikiem, jednak oświad­
czył rzecznikowi oskarżyciela, 
iż w Zaskarżonym artykule 
nie ma przestępstwa prasowe 
go, równie jak go niema w? “ li­
stach św. Pawła do Rzymian” .

Samym prowodyrom sekty 
niezależnych wolno iść wprost 
do piekła; wolno im Wierzyć 
w co im się podoba i jakim  
się podoba; wolno im uzna­
wać władzę kościelną, lub nie 
uznawać innej— oprócz kon- 
sztabla —  w obliczu prawa nie 
może ich z tego powodu nikt 
nazwać łotrami, podstępca- 
mi, ani uwodzicielami. Jeżeli 
jednak drugich do swej sekty 
zechcą nawoływać i do odstą 
pienia od wiary ojców? zachę­
cać, to muszą niejeden zarzut 
schow?ać do kieszeni.

To też nie dzi wnego, że sę 
dzia oświadczył w powyższym 
wypadku, iż żaden z epitetów 
uźyty?ch dla Kozłowskiego, nie 
od nosi się do ezego innego, jak 
tylko do jego postępku —  iż 
jest zdrajcą, poniew?aż opu­
ścił katolicki kościół; jest 
obłudnikiem, bo opuścił swój 
dawny kościół; jest uwodzi­
cielem i renegatem, bo opu­
ścił swój dawny kościół ; sta­
rał się innych nakłonić, by 
za nim poszli

Przeciwnicy ograni- 
czenia morderczych 

kul
WIELKA BRYTANIA I STANY ZJE 

liNuO/UfllE.

Na konferencyl pokojowej, 
kończącej swe obrady, były 
w ubiegłym tygodniu przed­
miotem rozpraw punkty, do­
tyczące złagud/.euia aposubu 
w prowadzeniu wojny. Pier­
wszy punt względem zakazu 
rzucania z balonów materya- 
łów wybuchowych przyjęto. 
Drugi, dotyczący zakazu uży­
wania gazów, pozbawiających 
przytomności, odizucono sku 
tkiem sprzeciwmnia się W iel­
kiej Brytani i Stanów Zje­
dnoczonych.

Trzeci punkt, dotyczący 
zakazu używania pękających 
kul, uźywanj ch w armii an­
gielskiej, był przedmiotem 
najżywszej i najdłuższej de­
baty. Przewodniczący deiega- 
cyi * Stanów Zjednoczonych 
miał mowę, skierowaną prze 
ciw temu zakazowi i twierdził, 
źe zakaz podobny nie przy­
dałby się na nic wobec tego, 
iż wynalezionoby niezwłocznie 
inne kule, których skutki 
byłybjT jeszcze gorsze.

NOWY SEKRFTARZ WOJNY.

"W sobotę zeszłego tygodnia 
zamianował prezydent Mc. 
K inley nowego sekretarza woj­
ny w osobie prawnika Eliliu 
Root w miejsce R. A .A lgera, 
który z tej posady zrezygnował 
Nowy sekretarz wojny popro­
wadzi prawdopodobnie z no­
wym zapałem wojnę na F ili­
pinach. Jest on wytrawnym 
politykiem i nie młodym już 
prawnikiem, mającym utartą 
opinią w świecie adwokackim 
Nowego 5 pyk u.

KRWAWE FKZYMIERZE W KEN 
TUCKY

W  Manchester, Ky., gdzie 
odbywa się proces, Philpotów 
o zamordowanie A arona Moris 
powstały stronnictwa za oska­
rżonymi i przeciw nim. 24. 
rozpoczął się proces; na ten 
więc dzień zgromadziły obie 
strony zbrojnych. Philpoei 
zgromadzili 32 jezdnych i 
mnóstwo piechoty. Obie stro­
ny zamierzają zbrojnie przy­
być do Manchester i słuchać 
rozpraw sądowych. Nawet 
jeden deputy szeryf stoi o- 
twarcie po stronie “ Moris’a 
Griffin” . Wobec dwóch stron­
nictw zbrojnych, wyczekują­
cych wyroku, trudno się spo­
dziewać bezstronnego orzecze­
nia sędziów, którym bez wą­
tpienia milszą będzie własna 
skóra niż ścisła sprawiedliw ość.

NOWY RUCH KOLEJOWY

Rozmaite unie robotnicze 
wysłały swych delegatów na 
posiedzenie centralnej unii 
we Wielkim Nowym Yorku 
zeszłego tygodnia. Projekt 
zorganizowania unii zbioro­
wej p r z y j ę t o  jednogło­
śnie i postanowiono zwołać 
walne zgromadzenie na 7 
sierpnia celem formalnego zor 
ganizowania się. Na zebraniu 
23 b.m. przemawiali prze­
wodniczący pojedynczych uuij 
nowojorskich za utworzeniem 
zbiorowego funduszu unijnego 
na wspieranie strajkierów, na 
który to cel deklarowali za­
raz delegaci unij. po $100 
do $500. Nowy ten ruch za­
czyna przechodzić na tory 
polityczne.

LOSY ROSZUKIWACZÓW ZŁOTa ,

Parowce “ Strathcońa” i 
“ Gasca” przybyły 24. bm. dc 
Wr&ngel w Alasce z 57 lu­
dźmi , pozostałymi z całej li­
czby usiłujących dostać się 
do Dawson. Byli oni niemal 
dwa roki w podróży i opo­
wiadają o niemożebności do­
stania się tam tą drogą, którą 
wybrali. O przygodach swej 
podróży mają oni daleko wię­
cej do powiedzenia, niż towa­
rzysze wyprawy greckiej po 
złote runo do Kolchidy w sta­
rożytności. Z polecenia ka­
nadyjskiego rządu wysłały 
towarzystwa hadlowe Zatoki 
Hudzońskiej wyprawy dla ra­
towania setek ludzi, znajdu­
jących się w kotlinach rzek 
Liard i Pełły. W  ciągu osta­
tniej zimy umarło przeszło 
pięćdziesiąt osób na szkorbut, 
a drugie tyle utonęło. Droga, 
którą się puścili nieszczęśli­
wi do Dawson, tak nazwana 
“ Edmonton Trail” jest nie 
do przebycia; pomimo to ogła­
szali ją w gazetach ajenci 
spółek handlowych za łatwą 
do przebycia; to samo głosili 
o niej kanadyjscy urzędnicy. 
Szczęście i złoto nie zawsze 
parą chodzą, a pogoń zbyte­
czna za złotem najczęściej 
w przepaść prowadzi. Smutne, 
a liczne doświadczenia nie 
zdołają jednak wpoić tego 
w umysły ludzi, którzy po­
jęcie Szczęścia ściśle ze złotem 
łączą,

Niemiecka flaga na 
niedźwiedziej wjspi.e 

zaprotestowana.
W  morzu Północnc-m Lo­

dowałem jest w pobliżu przy­
lądka Spitzbergen niezamie- 
szkana wyspa, zwana “ Niedź 
wiedzią” , która dotąd była 
lądem neutralnym, nie zaję- 
tem przez żadne państwo. Rząd 
niemiecki więc uznał za sto­
sowne zająć tęż wyspę w po­
siadanie i wysłał w tj?m celu 
krzyźownik., aby zatknąć 
tamże flagę niemiecką zape 
wne w przekonaniu, że nikł 
się temu nie sprzeciwi, ponie 
waż wyspa nie jest niczyją 
własnością. Tymc/iiiseuj za­
protestow ały  rządy rosyjski i 
szwedzki, twierdząc, iż wyspa 
ta była od wieku lądem ne 
utraluym i takim powinna 
nadal pozostać. Rząd niemłe- 

że

Yuesza telstwo jeszczo 
kwitnie w stanie 

Lonisiana.
W  nuey z 20. na 21. lipca 

powieszono w miejscowości 
Talluta pięciu Włochów w sta­
nie Lousiana, Kozy do pe­
wnego Włocha należące, s bez 
dozoru wędrujące, biegały nie 
jakiemu PTodges, tamtejszem u 
lekarzowi, po werandzie. IIod 
ges upomniał k i l  kakrot lnie 
właściciela kńz. aby sobie je 
przy swoim domu utrzymywał, 
a'po bezskutecznych upomnie­
niach zastrzelił kozę na swej 
werandzie Włoch postanowił 
teraz uczynić zadość swej mści­
wości i zastrzelił przechodzą­
cego koło jego domu lekarza, 
który wprawdzie nie padł na 
miejscu, lecz r»iię jegu s p r a w ­

dzono jako śmiertelną. Oko­
ło Włocha, zbrojnego wstrzel-

cki sądził, że wyspa, nie bę, było w chwili tego zajścia 
oznaczona żadną flagą, równa jeszcze czterech innych jego
się owenni biblijnemu bara 
nowi, którego Abraham ofia­
rował zamiast Izaaka i chciał 
się zabawić w Ahrahama, z tą 
różnicą, iż zużytkowałby ją 
w razie wojny do celów stra­
tegicznych, czyli inaczej na 
ofiarę dla czarta.

ZDANIE JENERAŁA ANDERS0N’A 

O potrzebie m-z.i stanu na Filipinach.

Jenerał brygady, Tomasz 
Anderson wyraził swe mnie­
manie w Chicago, że na Fili - 
pinacL wypadałoby ustane wić 
obecnie naczelnym guberna­
torem największego męża sta 
nu i podporządkować pod 
jego władzę wojskowe władze 
na wyspach. Teraz jest jene 
rał Otis cywilnym i wojsko 
wym gubernatorem i najab- 
sołutniejszym panującym na
ziemi, nie wyjmując cara ro- cago i przygotowujący ma- 
syjskiego. W ojskowa siła po teryal obrad do mającej się 
winnaby być zdaniem Ander­
sona środkiem do zaprowa 
dzenia i wykonania polityki 
cywilnego rządu. Nie chce 
on

ziomków, uzbrojonych w  broń 
palną i noże. W szyscy oka 
żywą!i swą, groźną postawą 
gotowość bronienia strzelna 
w jazie ataku miejscowej lu­
dności. To zachowanie się 
zuchwałe Włochów oburzyło 
ludność miejscową do tego 
stopnia, źe wyrok śmierci mieli 
już w myśli gotowy i czekali 
jeszcze tylko na chwilę wy 
konania go bez ogłoszenia, 
Chwilą tą była chwila are­
sztowania Włochów, którzy 
oddawszy broń szeryfowi, j  o  
stępowali za nim, czując się 
bezpiecznymi pod jego urzę­
dową władzą. Mieszkańcy 
odebrali ich szeryfowi prze­
mocą, wyprowadzili za miasto 
i powiesili doraźnie.

KONFERENCYA TRUSTÓW.

Komitet, fungujący w Chi-

odbyć w tem mieście konfa-
rencyi, zajmującej się sprawą
trustów i kombinacyj. rozesłał
450 egzemplarzów okólnika.

, . - w którym podaje 2G pytań
przez to twierdzenie g a n i * ^  ro^ y  rnie!b5 .  N „ * ? td o

jeuerfł .a Otis a, bo ten ma wła urfjj robotniczych wysłano ten
dzę podwójną i musi ją wy­
konywać, jak najlepiej może, 
lecz sądzi, iż zadanie dane 
mu do spełnienia, za, wielkiem 
jest nawet dla nie wiedzieć 
jak wielkiego męża. Trudna 
to, zdaje się sprawa, radzić 
o rządzeniu ludem, który się 
bije ze swym rządzicielem > 
któryby przedewszysfki eta po­
konać wypadało, chcąc nim 
rządzić za pomocą guberna 
torów cywilnych.

UZNANIE USTAWY NIEKONSTY­
TUCYJNĄ.

Wyższy sąd stanu Colorado 
uznał tamtejszą ustawę, prze­
pisującą ośmiogodzinną pracę
robotnika, za niekonstyi ucyi- 
ną, a  tem samem nikogo nie stały trupami na miejscu, a 1 6

okólnik, a korni tety takowych 
mają szereg podobnych pytań 
do rozstrzygnienia. Oprócz 
tegc otrzymało rzeczony okól- 
nii£ 500 związków handlowych 
podróżnych (komiwojażerów) 
i cały szereg handlów hurto- 
wnych.

PIORUN NA WIDOWISKU

W  niedzielę, 23. lipca, urzą­
dziły polskie stowarzyszer ia 
w Charlottenburgu w Niem­
czech widowisko wyścigów 
na bicyklach i ćwiczeń 
gimnastycznych. Okoifo 1000 
osób przyglądało się zaba­
wie, gdy nagle zerwała się 
burza. Piorun uderzył w drze 
wiec chorągiewki i  wpadł 
następnie na trybunę widzów. 
Przeszło 100 osób rzuci! stru 
mień o ziemię; z tych 3 zo-

obowiązującą,. Tamtejsza fir­
ma lejarni i raGneryi odmó­
wiła tej samej płacy za 8 
godzin, co za 10 lub 12 i 
zamknęła swąlejarnię równo­
cześnie z wejściem rzeczonej 
ustawy w pra womoc. Obecnie, 
po ogłoszeniu ustawy niekon

poniosło ciężkie uszkodzenia, 
Powstała nieopisana panika. 
Oprócz zabitych i ciężko u 
szkodzonych jest jeszcze 25 
osób lekko uszkodzonych, któ­
re wezmą prawdopodobnie 
z tego naukę, jak przepędzać 
czas ranny, a jak popołu­
dniowy w niedzielę. Gdyby

stytucyjną, umawia się firma ^5^ zamiast szukać guzów
„„ „ „ „  ' i w  u . n a  widowisku zasiedli do czy-na nowo z robotnikami wzeue- i. • i i • ■ i w, . tana użytecznych książek, by-
dem płacy i czasu prąpy dzień- Jiby zachowali zdrowie i ciała 
nej. i duszy.

Walka ze aj kiesa­
mi kolejowymi 

w Cleveleiłd.
W piątek zeszłego tygodnia 

rzucono o 3 godzinie z rana 
dynamitową bombę na cach 
szopy, kolejowej w której ai<* 
zmjdują wagony kolei u- 
licznej. Bomba wyrwała otwor 
duży w dachu i narobiła ną- 
łasu explozyą, lecz nie uszko­
dziła nikogo; zniszczyła ty'ko 
wagon stojący w szopie. 
Sprawcy uszli bezpiecznie 
w pewszethnem /.amieszan u. 
Wieczorem tegoż dnia próbo­
wano wagon kolei ulicznej1 
rozszarpać dynamitem lecz 
clij biono celu; wagot pozostał 
nieuszkodzony pomimo, żc 
explodował patron, źle podło­
żony

Skutkiem tego przystał rząd 
500 żołnierzy na obronę źy 
ci a i mienia do Cleveland i 
zarządził rezerwę z floty, z 4 
kompanij infanteryi tudzież 
z odziału koni: icy na wypa­
dek potrzeby. Trzy kompa­
nie pilnują szop z we gonami 
i z przy borami, do wytwarza - 
nia siły elektrycznej, ale po­
mimo to przyszłe w zeszłą 
sobotę dc zaburzeń na kilku 
miejscach. Straż wojskową 
znieważano najpiciu* słowam:, 
a następnie poczęto rzucać ns 
nię kamieniami. Tu nastąpi: 
rozkaz do zaatakowania tłu­
mów. Na widok postępują­
cych kolumn wojskowych ze 
spuszczonym bagnetem, roz 
pierzchli się awantiwrfi cy. N i­
kogo nie uszkodzono; jebnę 
osobę aresztowano ' oddano 
pul icy i.

DALSZE ROZRUCHY W ULEV£LA'ND

Skutkiem zajść, na ulicach 
wzrastających, zarząd-/,uuo po­
gotowie większej liczby woj­
ska do Cleveland, O godzinie 
10 z rana zaatakowali straj- 
kierzy i ich zwolennicy wa­
gon kolej ukeznej, na którym 
było dwóch polioyautów. gra­
dem kamień i poturbe 
wano nielitościwie konduktó­
ra tudzież motormana (nie na­
leżących dc unii,) Jeden z po- 
lieyantów dał ognia z rewol­
weru do tłumu i zranił nie­
jakiego Weunika. Publi­
czność rzuciła się na policj­
antów i  byłaby już przystą­
piła niezawodnie do lynczo- 
wania ich, gdyby się nie był 
w to wmięsza: ksiądz kato­
licki, który przechodząc i w: 
dząc, co się dzieje, przemó­
wił do zgromadzonych i roz 
broił ich mści wy zapa ł. W  cią­
gu dnia 23, D.m. aresztowano 
1E osób na piacu, s rzężonym 
przez wojsko przed głównym 
składem wdasności spółki ko 
lejowej. Na innem miejscu za­
tamowano ruch koiei ulicznej 
za pomocą wielkiego kamie­
nia. zatoczonego na szyny. 
Za zjawieniem się policyi 
powstała bójka w której 
trzech męźczyżn poniosło u 
szkodzeria w  głowę od pałek 
policyańskicJL. O godzinie 11 
w nocy rozszarpano dynami­
tem jeden wagon uliczny przg; - 
czem raniło 4 osoby Explo- 
zya była. tak s: Ina. że wszyst­
kie domostwa w sąsiedztwie 
zadrżały, a huk na odległość 
trzech mii słyszano. 24 rzuca- 
no nawet explodujące ^akiety 
na policyą.

Haniebna o^ena Ku- 
ryera. w ‘'Glosie 

Polskim’',
W 1 Głosie Polskim” , wy 

chodzącym w Grand Rapids, 
napisał jaiedś korespondent 
powody, dla których, jak się 
wyraża*, rzucił z oburzeniem 
na ziemię “ szpargał” za który 
zapiacił z góry prenumeratę 
Cwiadecfwo takie, wystawio­
ne Kuryerowi Milwauckiemu 
popiera ten korespondent li­
cznymi spostrzeżeniami swy­
mi co do tego pisma: jest ich 
pełna jećua szpalta w “ Głosie 
Polskim” z 21 lipca i niektó 
re z nich są 1 ak trafne, iż 
śwńadczą c wykształceni u ko- 
r< spondenta, c zdolności lego 
w sądzeniu, a zarazem c szei 
szyn poglądzie na świat, niż 
go ma przeciętn.e zwyk*y czy­
telnik, biorący zwykle każdą 
rzecz tak, jak mu ją w piśmie 
przedstawiono. Nie jes* to 
korespondent, k tóryby nie u- 
miał widzieć kierunku i ceiu 
gazety a zarazem ocenić jej 
skutków dla ppołeczerisrv?a. 
Epitetów czyli określeń, któ­
rymi cechuje wartość Kury- 
era, jest tam poć dostatkiem, 
a między iui/ymi i ta uwaga, 
iż Kuryer naigrawą się ze 
swych czytelników, iz są tak 
naiwni, że za swoje pieniądze 
dają możność rozszerzania się 
jego doktryn.

Iue2’oclzivTa zabawa.

Za pieniądze ogłupionych 
bawią się przywódcy polskich 
szyzmatyków w dygnitarzów 
tej sekty, Zamiast błazeń 
skich dzwonków u czapek no 
rzą n£ krycie głowy, używane 
przez duchownych i rozpisu­
ją się szerokc o kwestyach 
tego, czego nie mają —  wia­
ry. Mandryta z Chicago przy 
słał do Wbgo ks. prob. Gru- 
lży w Milwaukee listpaster 
ski, wzywający dc łączenia 
się z jego sektą Wychodząc 
ze zasady, iż każdy dzieli się 
z drugińl tem, co posiada, ra­
dzi i Katok k Mandyyeie zapi­
sać się raczej do szkoły VTbgo 
ks. Grutzy, zamiast błaznowa­
nia z listami pasterskimi aby 
nie muriał węgła suuflcwać 
w razie oświecenia się jego 
sekciarzów. Życzenie tc jest 
tek szczere i uzasadnione, że 
m’kt nie może doradzić ^ym 
ludziom lepszego i szybszego 
punktu wyjścia z błota, w któ­
re zaleźli.

ŚMIERĆ INRERS0L1 A.

Osławiony amerykański a 
ueista, Robert ingersoll, za­
kończył nagłe dychanie wpią 
tek po południu beż żadnej wi 
docznej choroby. W  ostatnich 
2 latach życia miał on wpraw­
dzie cierpieć na, serce, ale dc 
ostatniej cnwil: u*e spodzie­
wał się aui on sam ani nikł 
z jego otoczenia taK nagłej 
śmierci, przed którą na kijka 
minut jeszcze oświadczył na 
pytanie żony, iż czuje się 
zdrowszym. Był on zdolnym 
prawnikiem i mówcą; wymo­
wy swej używa! najwięcej 
przeciw : eligii,


